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elaznej miotły! 


Z chwilą spadku złotego wzrosła odraza 
adrożyzna jakby tknięta różdżką czarodziejską. Sze 
roki ogól społeczeństwa drożyznę tę dotkliwie od- 
czuwa. To, co przed kilku jeszcze tygodniami 
zdawało się być niemożliwem, stało się rżeczy- 
wistością. Złoty spadł a ceny na wszelkie nie- 
mal artykuły wzrosły niebywale. 

Nie ulega najmniejszej . wątplirzości, że dro- 
żyznę wywołała zwyżka walut zagranicznych. 
przedewszystkiem zwyżka dolara. (o przyczy 
nilo się do tego, że nasz złoty, który ugrunto 
wany jest na silaych podstawach, nie może kon: 
kurować z dolarem amerykańskim i fantem an- 
gielskim ? 

Nowy nasz minister skarba Zdziechowski 
powiedział jasno i niedwuznacznie, że skarb pań- 
stwa Świeci pustkami, Ludaość upada wprost 
pod ciężarem podatków, pensje i zarobki są bar- 
dzo niskie, a tymczasem w kasie państwowej 
niema pieniędzy. 

Lsjlepszy to dowód, że złą prowadzimy go- 
spodarkę państwową, e E A i skarbo- 
wą. Wieo tem zagranica bardzo dobrze i dla- 
tego nie ma ma zaufania ani-do naszej gospodarki 
ani do naszego złotego. Czas najwyższy, aże- 
byśmy. wobec takiego stanu rzeczy zmienili na- 
szą kos ospodarkę państwową i skarbową. 

ówi się dziś i pisze wiele o oszczędności, 

o redukcji it d. Słusznie. Oszczędność i re- 

dukoja jest wskazaną, lecz rozpocząć je należy 
od góry a nie od dołu. 

Trzeba znieść kilka ministerstw i kilka in- 
nych urzędów, które pochłaniają olbrzymie sumy 
a są nam potrzebne jak piąte koło u wozu. 

Liczbę posłów i senatorów należy koniecznie 
zmniejszyć i to natychmiast. Sejm i Senat w 
obecnym składzie to balast dla państwa:j, na- 
rodu. 

Połowa posłów i senatorów zrobi napewno 
to samo, co dzisiejsza wielka ich liczba. Jeste- 
śmy zdania, że mniejsza liczba przedstawicieli 
narodu w Sejmie i Senacie odda lepsze usługi 
państwu i społeczeństwu, aniżeli dzisiejsza nie- 
słychanie wielka ich ilość. 

Sejm i Senat powinny więc rozpocząć oszczę- 
dności i redukcję od siebie a nie od urzędników, 
którzy i tak w wielkiej znajdują się biedzie. 

Takie jest zresztą mniemanie olbrzymiej wię- 
kszości społeczeństwa naszego. 

Pocóż to naprzykład mamy dwa urzędy Ma- 
Hoata Handlowej nad Bałtykiem, jeden w Gdań- 

u a drugi w Wejherowie ? 

Najzupelniej wystarczyłby jeden. taki urzad, 
tem więcej, że floty handlowej prawie wcale nie 
mamy. 


Za wiele też mamy różnych wielkich dygoi- 
tarzy zarówno w kraju jak i za granicą. Tych 
należy zredukować, bo Polska nie może mierzyć 


się z taką Anglją lub Ameryką. 


Czas najwyższy, ażebyśmy skończyli z poli- 
tyką zadzierania nosa, bo to nam tylko zgubę 
przynosi i przywodzi nas nad krawędź prze- 


paści. 


Ile to 'dróż: tych 


kosztują páństwo różne + 


wielkich dyguitarzy państwowych? Każdy zaś 
niemal dyguitarz urządza się w ten sposób, że 
wyjeżdża wieczorem a wraca rano, bo wtedy ma 
prawo likwidowania. diet za więcej dni, data 


bowiem jest tu miarodajną. 
Ileż to oszustw i kradzieży popełniono w u- 


rzędach i przedsiębiorstwach państwowych? Aż 


strach o tem pomyśleć. Niema niemal dnia, w 
którymby nie wykryto gdzieś jakiegoś oszustwa. 


Niestety kary za te oszustwa i kradzieże są 


zbyt niskie. Dotychczas nie słyszeliśmy, ażeby 
kogo zasprzeniewierzenie w urzędzie rozstrzela 
no lub choćby skazano na długie lata więzienia. 

Jeżeli karze się złodziei małych, to tem wię- 
cej należy karać złodziei wielkich, kopiących 
grób państwu i narodowi. 

Byłego prezesa P. K. O. czyli Pocztowej Ka- 
sy Oszczędności p. Lindego „aresztowano“ pozo 
stawiając go w domu pod nedzorem policjanta. 

Cóż to za aresztowanie! Kto wynalazł taki 
sposób aresztowania, powinien otrzymać patent. 
Czyż z małym urzędnikiem, który co przeskro* 
bie, robi się takie ceregiele ? 

Powiedziano też Lindemu, że za złożeniem 
300 000 złotych może być zwolniony z tego are 
sztu domowego. Czyż to nie są kpiny? Czyż 
w ten sposób winno postępować się z krzywdzi- 
cielami majątku cudzego, do tego państwowego! 

Przypuśćmy, że ktoś skradł miljony. Jak- 
żeż łatwo takiemu złodziejowi złożyć kilkaset 
tysięcy kaucji. 

Tą drogą nie dojdziemy do naprawy sto- 
sunków. Trzeba koniecznie żelaznej miotły, któ- 
ra będzie wymiatała bezwzględnie wszelkie bru- 
dy i gałgaństwa. 

Nie pięknych i szumnych słów domagamy 
się od naszych ministrów, lecz czynów, nie de 
klamacji, lecz tępienia chwastów i wejścia na 
drogę zdrowej i prawdziwej gospodarki pań- 
stwowej. 

Tylko tym sposobem zdołamy wyrwać pań” 
stwo i-naród z matni, w jaką się dostaliśmy. 


Sejm przyjął trzy ważne ustawy. 
Redukcja budżetu państwowego. — — Wypuszczenie 
drugiej serji premierowej pożyczki dolarowej. 
Zabezpieczenie podaży przedmiotów powszednich. 


— W budżecie psństwowym prreprowadzone zostaną daleko idące oszczędności. — 


Warszawa. Na posiedzenia Sejmu przystą- 
piono do drugiego czytania ustawy o prowizor- 
jmo budżetowem na pierwszy kwartał 1926 r. i 
do ustawy o Środkach zapewnienia równowagi 

wej. Obie ustawy referowa] w imieniu 
komisji budżetowej pos. Rymar (ZLN), szczegó” 
lowo przytaczając dane d<tyczące oszczędności, 
wprowadzonych w prowie rjam i prelimino wa- 


nych wpływów. 


* 


+ 


Prowizorjum przewiduje w wydatkach kwo 
tę 406 727.536 al. Komisja budżetowa przepro 
wadziła pewne zmiany, zniżając wydatki na 
wojsko o dalsze 15 miljonów wydatki 
Ministerstwa Skarbu na 600 000 zł, a równocze- 
śnie dodała 254.000 do budżetu Sejmn i Senatn, 
a 100.000 do badżetn Najsvższei Izby Kontrol 
Pań ; 
Mósjąc « kwelji rówa wogi budzotówej, 
sprawozdawca stwierdził, że wszystkie obli zenia 


| Rok V. 


| będą realne, jeżeli rząd opanuje spadek złotego 
i wzrost cen towarów. Skok drożyzny musi być 
opanowany, gdyż inaczej ustawa będzie bez 
wartości. 

Omawiając w dalszym ciągu swego referata 
ustawę o Środkach zapewnienia równowagi bud- 
żetowej, pos. Rymar dlużej zatrzymał się nad 
kwestją redukcji uposażeń urzędniczych i stwier- 
dził, że w porównaniu z latem roku bieżącego 
ustawa zmniejsza pobory od 20 do 50 proce. 

Jest to zmniejszenie znaczne, jeżeli jednak 
mimo dotychczasowego niskie ʻo uposażenia pra- 
ceowników państwowych rząd i komisja uchwa- 
lity dalszą zniżkę. to w przekonaniu, że innego 
ryjŚia niedia. 

Nieżrównuoważony badżet, to dalszy spadek 
złotego, zwyżka cen — bankructwo państwa i 
niewypłacalność poborów na pierwszego, w kon- 
sekweneji zaś nędza urzędników na dłagie mie- 
siące. Lepiej więc zdecydować się Świadomie 
na niedolę przez kwartał, zanim rząd obdarzony 
pełnomoenictwami, zastosuje skuteczne Środki 
pod postacią zmniejszenia wydatków wojsko 
wych, odłożenia inwestycy, ograniczenia wy 
ków rzeczowych, reformy swej „administracji, u: 
lepszenia kontroli państwowej i bardzo: znacznej 
redukcji osobowej. © ` 

Ogólnych oszezędności z tego: źródła: skarb 
osiągnie około 7 miljonów zł.- 

‘= Ponadtó ustawa przeżuca' więżar budowania 
szkół na gminy, zmniejsza Świadczenia państwa 
na rzecz akademickiej młodzieży, ogranicza za- 
siłki dla inwalidów, wdów i sierot po poległych 
zmniejsza udział samorządów w podatku docho- 
dowym, wreszcie odracza termin: organizacji kas 
chorych na przeciąg L roku. 

Pos. S»nojca (Wyzw). Miotła (gromada 
białoruska) i Lubarski  (ukr.) wypowiedzieli mię 
przeciwką prowizorjam; nie mając zaufania do. 


rządu. 

Pos. Prager. (PPS) podkreślił, że obecne 
prowizorjam w przeciwstawieniu do poprzednich 
jest początkiem ratunku i wyjścia dla państwa. 

Pos. Socha (Zw. chłop) zapowiada  zgłosze- 
nie wniosku o zmniejszenie ogólnej sumy pro- 


wizorjam dọ 300 miljonów zł. 
Rezolucje klubu Chrześć. Narodowego. 


Pos. Stroński (Chrz. Nar. zwraca główną u- 
wagę na konieczność stabilizacji pieniądza, bez 
której mogą się zachwiać zamierzenia rządu w 
kierunku zrównoważenia budżetu, punadto pod- 
nogi konieczność odży wienia życia gospodarczego 
drogą wzmożenia wytwórczości i jej potanienia: 
Klub mówcy uzależnia głosowanie nad pierwszym 
artykułem prowizorjam od wyraźnego oświad- 
czenia się rządu w zakresie wzmożenia i pota- 
nienia wytwórczości, A w szczególności w 8pra* 
wie dnia pracy i Świadczeń socjalnych, ponadto 
zgłasza rezolucję codo reorganizacji administra- 
cji i zniesienia Ministerstwa Robót Publ. i eo do 
płatnych urlopów i oszczędności w instytucjach 
szkolnych. 

Na tem posiedzenie przerwano do godz. 3 
po poł. 
Po przerwie pos. Czetwertyński (ZLN. wno- 
si orestytucję 15 miljonów w. budżecie M. 
Wojsk., skreślonych przez komisję budżetową. 


O zniesienie dodatkowych wynagrodzeń 
pracowników kolejo wych. 

Pos. Michalski wskazuje na to, że Najwyż- 
sza Izba Kontroli Państwa stwierdziła że na- 
przykład w kolejnictwie łącznie z wynagrodze- 
niem godzinowem i kilometrowem pobory ma- 
szynistów a nawet palaczy w niektórych razach 
równe są poborom urzędników VI, V i IV sto- 
pnia służbowego. 

Dlatego mówca zgłasza rezolucję, aby dodat- 
kowe wynagrodzenia pracow ników kg plejowye h 


eceny AV” 


wi Lx dodsisuovex yus: Pu 14% ul i dda ij 


został gruutownej rewizji. 


Chrześcijańska Demokracja w obronie 
najbiedniejszych. 

Pos. Pluta i pos. Bigoński (Chrz. Dem.) 
sprzeciwia się robieniu oszczędności na najuboż- 
ssych w danym razie inwalidach, oraz wdowach 
i sierotach po poległych. i 

Pos. Łypacewicz (Wyzw.) proponuje skre” 
ślenie artykułu, który znosi obowiązek państwa 
przyznawania stypendjów akademickich odpo- 
wiednio do liczby studjujących. Zdaniem mów- 
cy, należy tylko zmniejszyć wysokość stypendjów. 

Pos. Bogusławski (Piast) proponuje zakre- 
ślenie artykułu, który zmniejsza udział samorzą- 
du w państwowym podatku dochodowym. 

Przyjęcie ustaw. — Wyjaśnienie min. 
skarbu w sprawie osobistej. 

Do ustawy o prowizorjam budżetowem przy: 

to tylko poprawkę pos. Czetwertyńskiego 
ZLN.), zwiększającą wydatki M. S. Wojsk. o 
15 miljonów, inne wnioski odrzacono i ustawę 
przyjęto w drugiem czytaniu. s 

Następnie przyjęto w drugiem i trzeciem 
'©zytaniu projekt ustawy o wypuszczeniu drugiej 
serji premjowej pożyczki dolarowej. Pożyczka 
ta będzie oprocentowana w stosunku 5 od 100, 
a nadto obligacje tej pożyczki będą mogły być 
wymieniane na obligacje serji pierwszej. 

Dalej przyjęto w drugiem i trzeciem czyta- 
niu projekt ustawy o środkach zapewniania ró- 
wnowagi budżetowej, przyczem odrzucono wszy- 
stkie wnioski, skreślające lub zmieniające tekst 
ustawy. W związku z tem przyjęto rezolucję 


Stała poprawa bilansu handlowego Polski. 
70 miij. zł. nadwyżki w listopadzie. 


Bank Polski powiększy swój kapitał pożyczką 
zagraniczną. 

Warszawa. W czwartek 17. bm. od samego 
fana okienka w Banku 'Polskim, przy których 
odbywają się zwykle wymiany walut, były zam- 
knięte przez dłuższy czas. Skoro jednak jedno z 
mich -wkrótce otwarto, wówczas zapowiedziano 
dolarowiczom, a trzeba zaznaczyć, że było ich 
kilka setek, iż Bank Polski dolarów nie potrze- 
boje. Oświadczenie to, przeniesione na miasto, 
spowodowało natychmiastową zniżkę dolara. 
Gdy onegdaj stał dolar jeszcze ponad 10, wczo- 
raj spadł na 9.30. Powtórzylo się to samo, co 
było j przed dwoma tygodmamı, tylko bez 
żadnej interwencji specjalnych zabiegów, lecz 
pod naciskiem konieczności chwili i konieczności 
gospodarczej. 

W środę właśnie podano do publicznej wia- 
domości zestawienie dotychczasowego bilansu 
handłowego za miesiąc listopad. Prowizoryczne 
zestawienie wykazuje, że eksport nasz wynosił 
154 mil. 505 tys. złotych, kiedy import pochło- 
nął 84 milj. 491 tys. złotych, nadwyżka zaś wy- 
nosi zgórą 70 miljonów złotych. Jest to zatem 
objaw systematycznego polepszenia. 

We wrześniu saldo dodatniego bilansu han- 
dlowego wynosiło 36 miljonów, W październiku 
514 milj, W H dzie zwyżka przechodzi 70 
miljonów złotych. Zestawienie zaś za pierwszą 
dekadę grudnia zapowiada, iż w bieżącym mie- 
siącu będziemy mieli jeszcze więcej aktywny bi- 

handlowy. 

Są pozatem dane, które świadczą 0 zbliża- 
jącem się polepszeniu sytuacji gospodarczej kra- 
ja. Nie jest wykluczone, że Bank Polski w nie- 
zadługim czasie powiększy swój kapitał zakłado- 
wy w drodze 
napływające z Ameryki o rokowaniach w spra- 
wie pożyczki brzmią optymistycznie. Minister 
Zdziechowski w swem expose mówił, iż nie cho- 
dzitylko o to, by otrzymać za każdą cenę poży- 
eskę, ale musi się także brać pod uwagę i wa- 
runki pożyczki. Te względy przeciągają w zna- 
esnym stopniu rokowania. 


Steiger uwolniony ! 


Będziowie dh ro +2 zaprzeczyli winie Stel- 
gora u głosami przeciw czterem. 
ak już w piątkowym numerze donosiliśmy 
został Steiger uwolniony. 
Punktualnie o godz. 1-szej udają się przysię- 
gli na naradę. 
Przewodniczącym ławy został wybrany dr. 
Świsterski. 
„ O godz. 3 po poł. wśród ogólnego naprężenia i 
elszy Wc dr. Świsterski o wyniku gło- 
sowania, 


Werdykt. 


Zarówno pierwsze jak i drugie pytanie, zosta- 
ło zaprzeczone ośmiu, potwierdzone czterema gło- 
sami. Pytanie dodatkowe odpadło. Na tej pod- 
stawie ogłąsza trybunał wyrok uwalniający. 

Prokurator nie wnosi zażalenia nieważności. 


Olbrzymie wrażenie wyroku 


Wyrok wywarł nietylko wielkie wrażenie na 
Steigerze, który zaczął płakać, ale'i wśród obe- 
cnych na sali. Jakaś kobieta ze sier żydowskich 


pożyczki zagranicznej. Informacje. 


i eee 


pos. Sommersteina w sprawie dostosowania 4- 
resztów prewencyjnych do potrzeb śledztwa, jak 
również przyjęto rezolucję pos. Michalskiego 
(Chrz. Nar.) w sprawie zredukowania dodstko- 
wego wynagrodzenia praeowników kolejowych. 

Z kolei Izba przystąpiła do ustawy o zabez- 
pieczeniu podaży przedmiotów powszechnego u- 
żytku. Referent pos. Zaremba (PPS.) zaznaczył, 
że spadek złotego i podnoszenie się cen odbije 
się przedewszystkiem na warstwach pracujących 
i na państwie. 

Pos. Branewicz (Chrz. Nar.) oświadcza, że 
klub jego nie mając wiary, by ustawa mogła 
osiągnąć ten cel, jest przeciwny ustawie. Mów- 
ca stawia poprawkę, by upoważnić rząd do re- 
gulowania cen nietylko odzieży i obuwia, lecz 
także nafty, węgla i żelaza, dodając, że jeżeli 
rząd te sprawy. w należyty sposób ureguluje, 
to klub mówey może dojdzie do tego, że będzie 
rząd ten popierał. < 

Izba przyjęła w drugiem i trzeciem czyta 
niu całą ustawę, odrzucając wszystkie poprawki. 

Zabrał jeszcze głos w sprawie osobistej p. 
min. skarbu Zdziechowski, który stwierdził, że 
zarzuty postawione mu przez pos. Sanojcę, ja- 
koby dzięki protekcji ministra Zamoyskiego o- 
trzymał 2 i pół miljona złotych pożyczki, oraz 
jakoby minister korzystał w P. K. O. z krady- 
tu w wysokości miljona złotych — są niepraw- 
dziwe. 

„ Wreszcie Izba przyjęła w trzeciem czyta- 
niu projekt ustawy o prawie autorskiem. 


zemdlała, inne płaczą, jakiś starszy żyd wznosi rę- 
ce i zaczyna błogosławić przysięgłych. 
Tymczasem pod sądem i na placu Marjackim 
na ul. Akademickiej gromadzą się tysiączne tłumy. 
Wiadomość o wyroku rozchodzi się po mie- 
ście lotem błyskawicy. 


Masowe nabożeństwa i pielgrzymki 
ortodoksów żydowskich. 


„_ Zaznaczyć należy, iż żydzi-ortodoksi we Lwo- 
wie odbywali od kilku dni nabożeństwa na in- 
tencję pomyślnego dla Steigera wyroku oraz u- 
rządzali masowe pielgrzymki na cmentarz do 
gr.bu cudownego „Róży*. 

„Ortodoksi z miasta Szczerca, skąd pochodzi 
Steiger, nietylko odbywa tam od tygodnia wspólne 
modły, ale postanowili, na wypadek skazania 
Steigera, celem zmycia hańby, któraby, w myśl 
wierzeń żydowskich spadła wówczas na mia- 
za posypywać przez miesiąc głowy popio- 
em. 


Amerykański rzeczożnawca finansowy dla 
Polski. 


Nowy Jork. Omawiając starania Polski o 
uzyskanie dalszej pożyczki w Ameryce;*towarzy- 
stwo bankowe Dillon Read donosi, że z upowa- 
żnienia towarzystwa przybywa do Warszawy a- 
merykański rzeczoznawcajfinansowy Dr. Kemmer, 
aby z Rządem Polskim omówić zarządzenia finan- 
sowo-polityczne, potrzebne do sanacji polskich 
finansów pańsiwowych. A 


Wiadomości kościelne. 


Porządek neboteństw w Wąbrześnie, 
II., Urocsystość Bożego Narodzenia (piątek). 


1. Pasterka o godz. 12 w nocy, 
2. Il nabożeństwo o gods. 6.30 z kazaniem. 
3. III nabożeństwo o godz. 7.30 z kazanjem. 
4. IV. nabożeństwo o godz. 8.30 z kazanjem, 
5. Nabożeństwo dla dzieci o godz. 9.30 z karaniem, 
6. Suma o godz, 10.30 z kazaniem. 
(Oststnia Msza św. o godz, 11.30.) a 
1. Nieszpory o godz. 3 i różaniec. 
III II feięto: Uroczystość św. Szezepana, 
1. I nabożeństwo o godz. 6,30 z kazaniem. 
2. II nabołeństwo o godz. 7.80 z kazaniem* 
3. IIE nabożeństwo o godz. 8.30 z kazanjem. 
4. Nabożeństwo dla dzieci o godz, 9.30, z kazaniem, 


, 5. Buma o godz. 10.30 z kazaniem. : 


Przed sumą święcenie owsa, 
6. Nieszpory o gods. 3 i różaniec. 


IV. III śnięto: Uroczystość fw, Jana Apostoła. 
1. F nabożeństwo o godz, 6.30. z ka aniem. 
2. II nabożeństwo o godz. 7.30 z kazaniem- 
3, ILI nabcżańttwo o godz. 8,30 z kszaniem. 
4. Nabożeństwo dla dzieci o godz. 9.30 z kazanjem, 
b. Suma o godz 10-30 z kazaniem, 

Po sumie święcenie wina, 

6. nieszpory o godz. 3 i różanieg. 
7. Kazanie misyjne o godz. 6 wieczorem i suplikscje, 
Początek kolendy w III święto o godz: 2 w mieście, 
W czwartek wigilja z nakazaną powściągliwością i postem. 
Przez święta wolno pożywać mięso. 
Spowiedzi św. nie słuchamy w I i II święto. 


Kat. Urząd Parafjalny, 


„ Wiadomości potoczne 


Wąbrzeźno, dnia 21 grudnia 1925 r. 
Kalendarzyk, ; poniedziałek 21 grudnia Tomasza ap, 
wtorek 22 grudnia Zenona m. H. 
środa 23 grudnia Wiktrji. — 
— Pan Wojewoda Pomorski Dr. Wacho- 
wiak przysłał na moje ręce z okazji zbliżających 
się świąt Bożego Narodzenia złotych 350 — z 


której to sumy przeznaczył jako upominek 


gwiazdkowy złotych 200 dla p. burmistrza mia- 
sta Wąbrzeźna na kuchnię dla ubogich, a dla p. 
burmistrza miasta Kowalewa złotych 150 na 
doży wianie dzieci. 


Za ten nadzwyczajny a nieeczekiwany dar 


gwiazdkowy należy się Panu Wojewodzie wysokie 


uznanie a Serdeczne podziękowanie ze strony - 


biednych dorosłych i dzieci, którzy w czasie 


gwiazdkowym uszczęśliwieni zostaną przez nad- | 


zwyczajny dodatek żywnościowy zakupiony ze su- 
my ofiarowśnej dla nich przez Pana Wojewodę, 
Redakcja nasza składa na tej drodze Szla- 
chetnemu Ofiarodawcy za Jego czyn ojcowski 
i wysoce obywatelski wyrazy hołdu i czci. 
Na gwiazdkę dla najbiedniejszych 
dzieci Tow. Ludowego złożyli pp:. Burylski 
7 fun. cukierków p. Grobelny z Grudziądza 20 


książek. Za powyższe dary w imieniu Tow. Du- - 


dowego „Bóg zapłać“. , A 

— Na najbiedniejszych zamiast wieńca na 
grób śp. Feliksa Prusieckiege składa Cech Ma- 
larzy 10 złotych. Pieniądze wręczył cech p. 
Burmistrzowi. 

— Szanownym Czytelnikom zwracamy u- 
wagę, że od 15 bm. listowi rozpoczęli ;zapisywać 
„Głos Wąbrzeski* na I kwartał, to jest na miesią- 
ce styczeń, luty i marzec. Listowy przedkłada 
kwit tylko na kwartał, komu jednak za trudno za- 
pisanie naszego pisma na cały kwartał, może za» 
pisać na jeden miesiąc. Trzeba uprzedzić o tem 
listowego i zażądać zmiany kwitu. Chcąc'uniknąć 
przerwy w dostarczaniu gazety, należy uskute- 
cznić zamówięnie najpóźniej do 24 grudnia. 

Poczta przyjmuje przedpłatę na ziemiach ca- 
łej Polski. Gdyby zachodziły jakieś trudności pro- 
simy przysłać pieniądze wprost do nas, a gazetę 
przekażemy lub wysyłać będziemy na życzenie 
pod opaską z podaniem dokładnego adresu. s 

Zwolenników naszych prosimy o poparcie, 4- 
by pismo nasze mogło spełniać nadal swe zadanie 
szerzenia zdrowej myśli narodowej. i 

— Ząb w nosie.. Pewien mężczyzna, który 
podczas snu przeraźliwie chrapał, że niczem by- 
ły prace tartaków w puszczy białowieskiej, atako- 
wany przez swą połowicę od szeregu lat, posta- 
nowił wreszcie udać się do nosowego lekarza... 
specjalisty, aby to zło, które jego nosa dziurkę 
prawą zabarykadowało, operatywnie usunął.Długo 
medytowałpan Apolinary, (botakie było jego imię) 
coby mogło być powodem zatkania się prawej 
dziurki. Katar, nie katar — bo i w porze letniej 
bywało, że nie miał „cugu“. Zatem jeśli nie ka* 
tar, to tutaj winowajcą mógł być mniemaniem 
pana Apolinarego tylko pasożytny polip. 

Tego samego zdania był też pan Hilary, 
dyplomowany specjalista wedle narządów odde- 
chowych. Wydobył z futerału najrozmaitszej 
wiel'*— i jakości igły i szczypce, laneety i pin“ 
cety i jął się nosa pana Apolinarego. Maca, 
kłuje, gniecie i podważa — dziwi się. Polipy w 
nosach poprzednich pacjentów zawsze bywały 
mięsiste, lecz „polip* pana Apolinarego był czemś, 
co nie łatwo bez głębszych studjów zakwalifi- 
kować można. Zagłębił się więc szczypcami, po- 
dważył, szarpnął i aczkolwiek obrośnięty mięs- 
ną błonką, wyciągnął z nosa kościstej białości 


Rzeknie kto, że wydobycie zęba z nosa jest 
fantazją pisarza, lecz nie pomyśli, że każde wy- 
darzenie nie jest bez przyczyny. Otóż pan Apo- 
łinary, gdy był siedmioletnim Apolinarkiem, 
przeżył jak każdy inny mały śmiertelnik zmia- 
nę zębów. Itak pewnej nocy w Czasie ann, już 
poprzednio luźny ząb oderwał się od ostatniej 
mięsnej niteczki i podezas oddychania dostał się 
do wnętrza nosa, gdzie zahaczywszy się przebył 
lata, obrastzjąc powoli w mięsną osłonkę. 

Taki czy podobny ząb zatkać może cały 

mózg w głowie temu, kto z gazety nie czerpie 
najświeższych wiadomości, a szczególnie jeśli nie 
pospieszy natychmiast na pocztę i nie zapłaci 
abonamentu 7a „Glos Wąbrzeski* na cały kwar- 
tał lub za miesiąc styczeń. l 
Ildefons Rozumek. 
— Numer PY, ti. środowy wyjdzie 
w zwiększonej objętości. Dodamy bowiem do 
niego 4 stronny dodatek Świąteczny i dodatek 
„Nasz Przyjaciel“. Dodatek „Opiekun Młodzie- 
ży“ dodajemy do n-ru dzisiejszego. Numer piąt- 
kowy z powodu Świąt nie wyjdzie. — Następny 
RR reg zatem dopiero w poniedziałek dnia 
28. XII. 

— Przed gwiazdką trzeba sobie: zapewnić 
stałe utrzymywanie naszej gazety w pierwszym 
kwartale nowego roku, bo listowi właśnie teraz- 
zbierają prenumeratę na ten okres. Niech w bud- 
żecie przedgwiazdkowym nie braknie miaj- 
soa na wydatek na gazetę | 


NA non n oou A ~ 


— Jaja na święta tanieją, ale nie u nas 
lecz w Warszawie. Kupcy jajczarscy w War- 
sząwie obniżyli cenę jaj z 24 na 21 gr. Ponieważ 
Wąbrzeżno nie jest Warszawa, spodziewać się na- 
leży, że u nas ceny na jaja znacznie spadną! 


Ile Warszawa będzie płaciła za ryby na 
bay gw Żywe karpie najwyżej po 4 i pół zł, 


W oddziale walki z lichwą komisariatu rządu 
odbyła się konferencja z przedstawicielami kupców 
handlujących rybawi. Tematem konferencji było 
zabezpieczenie iudnośei przed zwyżką cen ryb w 
okresie świątecznym. Ustalono, że detaliczna ce- 
na nie może pod żadnym pozorem przekraczać 4 
i pół zł za klg karpi żywych. 

Inne gatunki ryb żywych odpowiednio taniej. 

Spodziewać się należy, że obywatelstwo Wą- 
brzeźna nie będzie narzekać na zwyżkę cen za ry: 
yb w okresie świątecznym. 

— Wykupywanie patentów. Wobec uka- 
zania się w prasie mylnych informacyj w spra- 
wie rozłożenia na raty należności za Świadectwa 
przemysłowe (patenty) na rok 1926 M stwo Skar- 
bu wyjaśnia, że tryb nabywania wymienionych 
świadectw na r. 1926 nie uległ żadnej zmianie, o- 
raz że Świadectwa te winny być bezwarunkowo 
kupione jednorazowo i w terminie ustawowym 
t j. do dnia 31 grudnia 1925 r. Zaznaczyć 
przytem należy, że władze skarbowe bezwzględnie 
przystąpią z dniem 2 stycznia 1926 r. do lustracji 
przedsiębiorstw, a winni prowadzenia ich bez świa- 
dectw przemysłowych ulegną karze grzywien na 
zasadzie art, 98gustawy o podatkn przemysłowym 
w wysokości 3 do 20 krotnej kwoty, nieuiszczo - 
nej za Świadectwo. Nadto, w razie niewykupienia 
świadectwa w ciągu dni 14 od daty sporządzenia 
protokółu władze skarbowe w myśl postanowienia 
art. 112 tej ustawy zarządzą zamknięcie przedsię- 
biorstwa. Leży przeto w intęresie samych płatni 
ków zaopatrzenia swych przedsiębiorstw w odpo- 
wiednie świadectwa przemysłowe na r. 1926 w 
pe regire terminie do dnia 31 grudnia 
1925 r. 


— Na gwiazdkę dla bisdnych dzieci z Wą- 
brzeźna odebrałam od p. Lądkowskiego dwa u- 
branka, od pp. Markuszewskich 20 funtów ma- 
karonu, od p. Grajewskiego 4 ezapeczki i 3 pa- 
ry pończoch, od p. Mieczkowskiego z Niedźwie- 
dzia 1 eentnar jabłek, od p. Markowskiego ul. 
Cheml. 10 zł. 

W imieniu Towarzystwa św. Wincentego i 
biednych uprzejmie dziękuję. 

A. Łukiewska prezesowa. 


Nasze agentury pp. L. Gulda ul. Hxllera, 
Lewandowski restauracja w rynku, Sass ul. 
Wolności, Skarbonkiewicz ul. Chełmińska, Ziół 
kowski ul. Grudziądzka, w Kowalewie u pp. Bor- 
kowskiego i Stankiewicza. Oprócz powyż- 
szych utworzyliśmy agenturę w restauraeji głó- 
wnego dworca w Wąbrzeźnie. 

— Świadectwa przemysłowe. W myśl tele- 
graficznego rozporządzenia Ministerstwa Skar- 
bu z dma 20. XII. 25 zawiadamia się, że Świade- 
ctwa przemysłowe na rok 1926 winny być bez- 
warunkowo do końca roku 1925 wykupione, a 
nieposiadanie świadectwa w wyżej naznaczonym 
terminie karane będzie po myśli art. 98 ustawy 
o podatku przemysłowym. — 

Urząd Skarbowy podatków i opłat skarbowych 
w Wąbrzeźnie. 


— 0 porządkach na naszej poczcie! Oi 
dłuższego czasu dochodzą nas z różnych stron 
skargi na przedpotopową gospodarkę na naszej 
poczcie, wskutek której publiczność najwięcej 
cierpieć musi. Ilekroć ktoś zaglądnie do gma- 
chu pocztowego, zauważyć musi formalne tłumy 
interesentów oblegających okienka. Przecież 
miasto Wąbrzeźno nie powiększyło w ostatnim 
czasie tak znacznie swojej ludności, żeby istnie- 
jące okienka okazały się dla niej niewystarcza- 
jące. Ta sama ilość okienek istniała przedtem 
ruch miejscowy był ten sam co dzisiaj, a mimo 
to nie widziało się nigdy tłumów wyczekujących 
całemi godzinami przed okienkami. Poco istnie 
ją okienka, jeżeli się ich nigdy nie otwiera. Te 


W ostatniej chwili! 


Jaż tylko kilka dni dzieli nas od tej tyle 
— zwłaszcza dla dziatwy i młodzieży — waż- 
nej chwili, jaką jest — gwiazdka. 

„Pragnąc przy tej sposobności najuboższym 
dzieciom członków naszego Towarzystwa Ludo- 
wego sprawić -radość i uciechę, ogłosiliśmy kıl- 
kakrotnie gorącą prośbę do mierniejszego oby- 
watelstwa w mieście i okol cy o łaskawe ofiaro- 
wanie stosownych przedmiotów wszelkiego ro- 
dzaju celem obdarzenia ieh podarkemi gwiazd 
kowymi. 

I — Bogu dzięki! — ten serdeczny apel 
nasz w imię zbożnej sprawy, nie przebrzmiał 
bez echa — nie pozostał „bez skutku. Osoby o 
szlachetnem sercu złożyły na ten cel sporo dat- 
ków, po części i obfitych i cennych. 

Cześć za to zacnym ofiarodawcom | 

Lecz dzieci, które na gwiazdkę obdarować 
zamierzamy i które czegoś z odzieży itp. konie- 
cznie potrzebują, jest dużo, bardzo dużo. A z 
drugiej strony jest również jeszcze dużo osób, 
które nas w tej akcji poprzeć mogą, a nawet 
powinni — a tymczasem dotąd jeszcze nio nie 


Pocieszamy się jednak błoga nadzieją, że i 
one okażą dla biednej dziatwy hojną rękę, lecz 


Tylko do świąt Bożeg 


— jak to często na Świecie bywa — czekają z 
tem — do ostatniej chwili. 

Ta ostatnia chwila teraz już nadeszła, 

Dłozej ze złożeniem ofiar zwlekać nie nale- 
ży. Chodzi bowiem o to, abyśmy mogli stoso- 
wnie do otrzymanych darów, nimi ruezporzą 
dzić i gwiazdkę zawczasu dla odnośnych dzie- 
ci przygotować. 

Wobec tego prosimy nie zarzucić nam na- 
trętności, jeżeli teraz jeszcze pukamy do serc 
miłosiernych o spieszne nadesłanie nam ofiar i 
datków gwiazdkowych. 

I my i obdarowane dzieci będą za tę ofiar- 
ność bardzo wdzięczne. A nowonaredzone Dzie 
ciątko Boże drobną Swą rączką wszystkim vfia 
rodawcom pobiogrsławi. 

T» nasza prośba i nasze zapewnienie — w 
ostatniej chwili! 

Składki i dary przyjmuje ekspedycja 
„Głosu Wąbrzeskiego*. 


Zarząd Towarzystwa Ludowego. 


Bolesław Szczuka, 
prezes, 


Jaljan Grabowski. 


Andrzej Czeczka, 
skarbnik. 


sekretarz. 


| utrudnienia zaistniały dopiero od czasu kiedy 


naczelnik tutejszego urzędu rozpoczął urlop a na 
jego miejsie przyszedł p. inspektor Schultis. 
Widocznie p. Schult:s cheiai na swoje kopyto 
naraz zreformować eale urzędowanie ito mu wię 
rzeczywiście udało bo ludność reformę tę na 
własnej skórze odczuwa. Również i abonenci 
telefonów żalą się, że pozbawia się ich połącze- 
nia skoro po przedłożeniu miesięcznego rachun- 
ku natychmiast go nie zapłacą, a wiadom 
przecież jest rzeczą, że w obecnych wyjątkowo 
ciężkich czasach nie każdy ma przygotowaną 
gotówkę. Czy podobne postępowanie jest z pun- 
kta widzenia obywatelskiego  usprawiedli- 
wione, niech publiczność sama osądzi. 


Tutejsze kupiectwo zwróciło się do dyrekcji 
poczty w Bydgoszczy z zażaleniem na tutejsze sto- 
sunki, lecz p. inspektor Sehultis tak zaopinjował 
memorjał naszych kupców, że dyrekcja odmówi- 
ła. Są niektórzy urzędnicy, do których należy 
p. inspektor Scholtis którzy, przypuszczają, że 
nos jest dla tabakiery, a nie tabakiera dla moga. 
I nasze wydawnictwo pomysły reformatorskie 
p. Schultisa odczu wa na swojej skórze przy wysy- 
ice gazet i czasopism, które wydaje. Są urzędny 
dni, którzy po to urzędują, ażeby publiczności 
w miarę obowiazujących przepisów ułatwiać za- 
łatwiane sprawa drudzy znów tacy, do których 
należy także p. inspektor Schultis, że urzędowa- 
nie powinno polegać na robieniu trudności pu- 
bliczności. 


— Poznań. (Ratajski o miejscu pod o. 
mnik Chrobrego). Sprawa miejsca, na którem 
stanie pomnik Bolesława Chrobrego w Poźnaniu, 
a która długo była kwestją sporów i dyskusji 
między zwolennikami najrozmaitrzych konsepeyj 
w tym kierunku, została rozwiązana w myśl 
pajszczęśliwszego pomysłu. Prezydent miasta 
p. Ratajaki zawiadomił uczestników zjazdu his- 
toryków, że pomnik stanie w pobliżu zamku wy- 
bad>wanego przez byłego cesarza Wilhelma przy 

uhey Wjazdowaj, 


— Kraków. (Wybuch prochu). - Późn 
wieczorem w sobntę, nastąpił w pewnem:m 
kania w Dębniksch wybuch nrochu wśród: So. 
tępujących okoliczności : — Trzech akademików 

i. Czajewski, A. Kowalski i T. Szponder, aj. 
mujący mieszkanie wyżej wymienione, mańipu* 
lowało ładunkiem prochu, który wybuchnął z po- 
wodu nieostrożnego obchodzenia się. Wszyscy 
trzej ponieśli ciężkie rany, a mieszkanie zostało 
zdemolowane. Rannych przewieziońo dò gGzpis 
tala św. Łazarza. Ładunek prochu przyniósł im 
podobno pewien wojskowy, który jeszcze mti 
wybvchem opuścił mieszkanie. 4; 

W sprawie tej, która wzbudza odejrkyka, 
i przedstawia się tajemniczo, organa policyjne 
prowadzą śledztwo. GA 


G = f - 
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— Wąbrześno, Zebranie półroczne wolhego Cehu 
Kow: Iskiego n: p w. Wąbrz sk, odbędzie sę w nie triglę 
dra . stve nia 1926 r. o god”. 1 w PORE" w bkalit p 
D;lewisza. 
Na po ządku dziennym biday innemi, tale eiie 
nowy h członków. ŻA 
ATZ% 


O liczne preybycie prosi 


Drukiem i nakładem Głosu Wabrzeskiego. w 
a Mal — a odpowiedzialny 
w Wąbrzeźnie 


Semik 


'0 Narodzenia 


przyjmującurzędy pocztowe wprost, lub przez listonoszów przedpłatę na 4 Wąbrzeski' na miesiąc styczeń 1926 AE 
Dla wygody Szanownych Czytelników zamieszczamy poniżej kwity dlapoczty, z których prosimy wypełnić i wręczyć wraz ai: 


płatą listonoszowi, lub posłać do najbliższego urzędu pocztowego, drugi kwit prosimy posłać sympatykowi lub znajomemu i adj go do 


prenumerowania „Głosu Wąbrzeskiego'. 


v 


Poczta poręcza dostawę wszystkich egzemplarzy w styczniu tylko tym abonentom, którzy uiszczą przedpłatę najpóźniej do dnia 


25 grudnia b. r. 


Kwit miesięczny na zamówienie gazety. 


Niżej podpisany zamawia w urzędzie pocztowym: 


Miejsce 


Tytuł gazety wydania 


miesiąc 


„alos Nębrzest” nowa ask 


Gazetę proszę dostarczyć mi do domu, a przedpłatę ściągnąć przez listonosza.. 


/44444434444044044454034444400 ZA 


"Imię, nazwisko 1 "dokladny adres zamawisjącego. 


Pokwitowanie poczty: 


Z odebrania powyższej sumy kwitujemy. 


BrO anmas 


Czas przedpłaty 


aaa z0 004 2020020040002000000004440000004400009004444040400P00Pó0000 


»4w221320732040442000000090000000325000 p dnia manessemesena: 


Kwit kwartalny na zamówienie gazety. 


Niżej podpisany zamawia w urzędzie pocztowym : 


cent. Oprocent. 
Abon. + R Razem Tytul gazety Mee Czas przedpłaty. Abon i manipul fima 
na I kwartał 
150] 0,19, |469 | „(łoś Wąbrzegki*: | Wąbrzeźno stren, laty |4,50| 055 [5,05 
i marz68 > cę 


Pokwitowanie poczty, 
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Gazetę proszę dostarczyć mi do domu, á przedpłatę ściągnąć przez listonosza 


Imię, nazwisko i dokładny adres zamawiającego. ` 


Z odebrania powyższej sumy kwitujemy. 


Liczba czynności: 2. K. 6/25. 


Przetarg przymusowy. 


Nieruchomość, położona w gminie miej- 
skiej Wąbrzeźno, stanowiąca podwórze — 
fabrykę Kapeluszy — o powierzchni 38.70 
arów i wartości użytkowej 15.000 marek 
wedlug księgi podatku domowego 750 alb 
artykuł matrykuły 1064 — i w chwili u- 
czynienia wzmianki o przetargu zapisana 
w księdze gruntowej  Wabrzeźno tom 
XXXXII, karta 1092 na imię Pomorska 
Fabryka kapeluszy T. A. w Wąbrze- 
źniezostaniednia 12 kwietnia 1926r. 
o godzinie 10 przed południem 
wystawiona na przetarg w niżej oznaczo- 
nym sądzie pokój nr. 8. 

Wzmiankę o przetargu zapisano w księ- 
dze gruntowej dnia 23 października 1925 r, 

Niniejszem wzywa się wszystkich, któ- 
rych prawa w chwili uczynienia wzmianki 
o przetargu nie były w księdze gruntowej 
uwidocznione, aby się z ziemi zgłosili naj- 
później w dniu przetargu przed wezwaniem 
do wnoszenia ofert i prawa te uprawdopo- 
dobnili, gdyby wierzyciel im przeczył. W 
razie niezastosowania sie do powyższego 
wezwania, prawa te przy oznaczeniu najniż- 
szej oferty nie zostaną wcale uwzględnione, 
a przy rozdziale ceny kupna dopiero po 
roszczeniu wierzyciela i innych prawach. 

Zaleca się na dwa tygodnie przed ter- 
minem podać na piśmie albo do protokółu 
sekretarza sądowego dokładne obliczenie 
swych roszczeń w kapitale, odsetkach, ko- 
sztach wypowiedzenia i kosztach sądowe- 
go dcchodzenia swych praw, oraz oznaczyć 

W sobotę, dnia 19 grudnia br. p:erwszeństwo, którego się żąda. Ra 
zmarł najstarszy kojega i współżało- (65 8 A Tych, którym służy prawo sprzeciwie- 
życiel naszego cechu śp. eJ IORCSBWY A YS R "a se przetargowi, wzywa się, s przed 

H | RED ZAJ. - udzieleniem przybicia targu postarali się © 
Feliks Prusiecki i M 4 Ñ j umorzenie lub zawieszenie postępowania, 
w 66 roku życia AO — 3 gdyż inaczej prawo ich odnosić się będzie 

Cech traci dzielnego i gorliwe- i zamiast do nieruchomości, tylko do uzyska- 

go członka nej ceny kupna. 


Wieczny odpoczynek racz Mu 
że! i jap mimo żki Wąb dnia 18 listopada 1925 
też Ceng na pina | rumy bez zmian, wajntzagran. Ap e 4 
ZL O. e 


Cech malarzy na pow. Wąbrzeźno 
EPAGSOWAWACAWAWAZU 


ai 2 gra Toya "ode Wina i 
«Oszczędności: 


W piątek, 18 bm. o godz. 9. wieczorem zasnęła w Bogu, zaopatrzona 

Sakramentami św. po krótkiej chorobie, przeżywszy lat 37 moja nigdy nie za- 

o żona, nasza troskliwa i dobra mamusia, najukochańsza córka, siostra, 
ratowa szwagierka i ciocia 


Walerja 1 Leranioyste Paszoltowa 


o czem donosi w ciężkim smutku. stroskany 


mąż z dziećmi i rodziną 
Wąbrzeźno, 19 grudnia 1925 r. 


„|. „ Eksportacja zwłok z domu żałoby do kościoła parafjalnego we wtorek 22 bm. o go- 
dzinie do 9-tej i pół, po odprawineom nabożeństwie żałobnem pogrzeb na cmentarz. 


Osobnych zawiadomień nie wysyła się. 


węgierskie, franeuskie, południowe i owocowe. 
Wódki i likiery pierwszorzędnyzh firm Ba- 


erowskiego, Kantorowieza itd. — Koniaki i p aeea Suae ren wk A A 
t Arak - Likiery - Rumy - Spirytus monopolowy 4 Na życzenie wypożyczamy stalowe skarbonki. D 
eo ha Aren Ad eh pr wie- Bái f Dyskontujemy mniejsze weksle na p 
© ge PZ OPR. :-: dogodnych warunkach spłaty :-: 
trzony Sak i św. ugic i i 
cierpieniach nas najukoctatsay Oxe, || - Dszelkie towary kolcnjalne i delikatesy - || 4 ma poezet soi starve doponyiom atuar. N 
W aya apat a herbaty Sumilina i Wysoekiego "masa ióg sna hi o A 
Feliks Prusiecki Soad p tns waloryzacyjay 2152 rata 21600 € 
mistrz malarski STEFAN KLIMEK - Wąbr zeźno ; Bask budoBy Wąbrzeźnie A 
przeżywszy 65 lat, Tel. nr. 51 Rynek Tel. nr. 51. 4 Ag s A E 
a czem donoszą w smutku pogrążone SKŁAD TOWARÓW KOLONJALN. I DELIKATESÓW. ||B Spółdzielnia zap. z nieogr. odpowiedzialnością, 


LI NY: z: p. Lu- 


konopne i druciane kiewskiej, 
dla rgbołóstwa it. d. (Uczciwy znalszea otrzyma 


dzieci. 


Pogrzeb odbędzie: się w środę, dnia 23. 
XII. 25r.0 godz. 9 przed poł. z domu 
żałoby przy uł. Chełmińskiej nr. 28. 


przy rynku przed 


poleca > 
B. Muszyński W. Wietrzyńska 
W sprawie postępowania upadłościo- z ul. Kopernika II, 
wego nad majątkiem kupca Jana Hajdla fabryka lia, Lubawa 


| Kupuję wszelkie — 


z Wąbrzeźna, wyznacza się termin celem 
gg bora poż wierzycieli na dzień 

grudnia r. © godzinie 10 przed po 
ładniem, w Sądzie Powiatowym w Wabrze 
śnie, na który się wzywa wszystkich wie- 
rzycieli z prawem głosu. 


Fortepiany i pianina 
Bechsteina, Blfthnera, Feuricha 1 innych słynnych firm. 
Harmonje „Mannborg" i „Hofberg“ kuśsierskie jak 

PHONOLA — pianina automatyczne 


Wąbrzeźno, dnia 19 grudnia 1925 r, |] oraz instnimenta własnego wyrobu poleca w wiełkim wyborze it Painii 
Sąd Powiatowy. B. Sommerfeld janjor 
Prac. kuśnierska 


Fabryka i hurto- 
wnia fortepianów w Bydgoszczy 


tylko ul. Śaladeckich 56 telefou 558 


è Grudziądz ul. Groblowa 4, tel. 229. 
Filje: Gniezno ul. Tanska 3, al 368 al 1906 r. 


Przetarg przymusowy. 

Dnia 23. 12. br. o godz. 3 po poł 
sprzedawać będę w drodze przetargu 
przymusowego najwięcej dającemu za 
natychmiastową zapłatę w gotówce, u 


aaa me i sra JET STŁLWDIJIE bl W AULAS 


poleca i prosi) |Ul, Grudziądzka 2. 
W piątek, dnia 18 XII. br. 
w drodze 


0 wosa zamówieni s 
y Jaworza zgubiono 
E, Malskii i ja 
1 w ter. i pie 
WĄBRZEŹNO, telefon 45,|Znanzca zechee jez 


cé ra »ynavrodzeniem 


w sot, Osi-czek 
pow. Wąbrzeźno. 


